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Wiadomości krajowe.
— Z e Lwowa. —

^ 'S g  d a l s z y  c z y n n o ś c i  S e j m u  z r. 1838. 
J eszcze  z  w y d z ia łu  sp ra w  u r z ę d o w y c h : 

Przedstawił jeden z Obywateli tego kraju Wy
borowi Stanowem u, i i  exekwenci wojskowi nie 
do gromady, lecz do samego dominium, wysłani, 
Poprzestając czasem na mieszkaniu w pobocz
nym budynku dworskim , zadają być umieszczo
nymi w pokojach samego właściciela lab  dzie- 
r *qWcy, z  kad spory i nieprzyjemne zajścia wy- 
niltają- T o “ przedstawienie od Wyboru Stano
wego wysokim Rządom krajowym przesiane, 
°dniosło ten skutek , ze wydaną została do c. k. 
Orzędów cyrkułowych stosowna instrukcyja.

'Z liczby (593 słabych na oczy, przez Okulistę 
krajowego pana P o l a k o w s k i e g o  w r. 1837 
W Ćzeruiowcach, Suczawie i Przemyślu opatry
wanych , okazało się 125 do leczenia niezdat
nych, z tych 106 wcale nie do uleczenia; 163 
otrzymawszy od niego radę, dalszą Uuracyję za
przestali, na 3 osobach leczenie nie udało się, 
^92 zupełnie zdrowie odzyskało.

Operacyj przedsięwziął p. P o l a k o w s k i  15, 
* tych szczęśliwe udało się 13 , wątpliwa zosta- 
”  ł ,  a 1 niepom yślna; zaś 19 nie mogły być 
^cale przedsięwziętemu

W tym samym roku m iał tenże Okulista w 
jPeście Lwowie 553 chorych na oczy w swojej 
"Oracyi; z tych było 480 zupełuie uleczonych, 
^ 1 1  nie do uleczenia; 61 zaś przed ukończę- 

kuracyi nie zgłosiło się.
W roku bieżącym bawit rzeczony Okulista w 

. Myślenicach dla cyrkułu Wadowickiego i przy- 
egłych miejsc Bocheńskiego i Saudeckiego; a 

^  Stryju dla Stryjskiego i przyległych miejsc 
Gyrkulu Sam borskiego, Brzeżańskiego i Staui- 

awowskiego. Miat chorych na oczy 415; m ię

dzy tem i znalazło się nie do uleczenia 91, prze
stało chodzić 9 9 ; niewyleczonych było 8 , wy
leczonych zaś zupełnie 217.

Z operacyj na 12 osobach przedsięwziętych, 
jedna tylko nie zupełnie udała się , 11 zaś cał
kiem  szczęśliwy odebrały skutek ; pomiędzy 
szczęśliwie operowanymi znajdował się starzec, 
103 lat mający. v

W r. 1836 rezultaty stanowienia klacz byty 
następujące:

W Galicyi 286 ogierów skarbowych odstanowilo 
15,669 klaczy, z których 9,681 było źrebnych 
i wydało w r. 1837 ogierków 3,432 , klaczek 
3823. Nadto powzięto wiadomość o 8,842 źre
biętach z lat poprzedzających.

Na Bukowinie użytych było w tymże roku 66 
ogierów, z tem i odstanowiono 2,690 klaczy, z któ
rych urodziło się 1,072 ź reb ią t; w roku zaś 1837 
z 54 ogierami odstanowiouo 2,244 klaczy.

III. Z W yd zia łu  dochodów publicznych.

Na opędzenie wydatków domestykalnego fu n 
duszu Stanów na rok 1839 w moc postanowie
nia wysokiej kancelaryi nadwornej z d. 19. lip- 
ca r. b. pod liczbą 14,742, rozpisaną została 
summa 45,000 zr. m. k. Dawne tegoż fundu
szu ua kontrybuenlach zaległości, już  po wiel
kiej części do kasy wpłynęły.

C. k. główny Urząd płatniczy, kasą funduszu 
domestykalnego zawiadujący, otrzymał w tym 
roku zwykłą remuneracyję 100 zr. m . k.

IV. Z W yd zia łu  M etryk  Stanow ych.

Co do próśb o Najwyższe przyznanie i za
twierdzenie szlachectwa, otrzymał Wybór Stano
wy z pojedynczego przypadku, na mocy posta
nowienia wysokiej kancelaryi nadwornej z dnia 
18. maja r. b. pod liczbą 2,744; nową instruk- 
cyję następującej treści:



ł

a) Takie tylko prośby mają być wyższej Wła
dzy przedłożone, które Iiządy krajowe po prze
konaniu o zupełuości przywiedzionych w nich 
dowodów szlacheckiego pochodzenia, wspie
rać postanowiły, lub o których wyższa YVła- 
dza zdać sobie sprawę nakazała. W innych 
razach ma Wybór Stanowy bezpośrednio peł
nić s.wój urząd lem  bardziej, że stronie mie
niącej się być nciążoną , rekurs do wyższej 
Władzy pozostaje. 

ł>) Gdy wszystko na tem  zależy, aby okazanem 
było niewątpliwe szlachectwo przodka, od 
którego się proszący wywodzi, i tegoż ostat
niego również niewątpliwe od wspomnionego 
przodka pochodzenie, więc wszelkie przyto
czone dowody, m ają być ściśle rozbierane i 
na ten cel powinien proszący do prośby swo
jej przyłączyć rys genealogiczny, okazujący 
całą filijacyje od przodka, od ktorego *ię wy
wodzi , aż do proszącego, od pokolenia do 
pokolenia, z dołożeniem przy kazdem poko
leniu imienia i roku urodzenia osoby przy
padającej i odwołaniem się przy każdej oso
bie do dokum entu , który jej byt i pocho
dzenie dowodzi. 

ć) Wszelkich dokumentów w języku polskim 
do prośby przyłączonych , ina proszący doło
żyć wierne tłumaczenie niemieckie.

(.Dokończenie n a stęp i .)

—  Z  W iddnia. —

W c. lt. wojsku zaszły następujące odmiauy: 
Em anuel hrabia M e n s d o r l f  - P o u i 11 y , 
feldm arszałek-łejtnant i jenerał komenderujący 
w Czechach, został drugim wice - prezydentem 
nadwornej rady wojennej. — Alfred książę W i u- 
d i s c h g r a t z ,  feldmarszałek - lejlnant i dywi- 
ssyjoner, zostałjeneralem  komenderującym w Cze
chach. ■— Antoni baron P u c h  n e r ,  feldmar- 
Bzałek-lejtnant i dywizyjoner, przydzielonym zo
stał do nadwornej rady wojennej. — Maxyini- 
lijan  R e i s i n g  d e  R e i  s i n g e r ,  l‘eldmarsz.a- 
lek  - lejtnant i dywizyjoner, został właścicielem 
uwolnionego pułku  piechoty hrabi Lilienbcrg 
nr. 18, —  Posunionymi zostali: Na podpułko
wników majorowie : Rlemens hrabia U g a r t e , 
* pu łku  ułanów księcia Schwarzenberg nr. 2 ,  
szambelan służbowy przy JCMości Atcyksięciu 
L udw iku, w pułku i na swojej posadzie; Jan 
R u  r  a t o v i c h d e  F l a g g e t r e u  i Jerzy 
ł> u a , kapitanowie korwetowi (majorowie) , zo
stali kapitanami Regatowymi (podpułkownikami).

( C ięg dalszy następi.)

Wiadomości zagraniczne.
Zjednoczone Stany Ameryki północnej-
Otrzymane przez Ilaw r wiadomości z NoWe" 

go-Jorku dochodzą do d. l ig o  lu teg o ; Z BaĄ8' 
dy głoszą różne niepokojące wieści o uzbraj8' 
niach się Anglików, by przemocą utrzymać s,S 
w powiecie państwa Mainy, o który spór się*0' 
czy. Z Montrealu miato 1000 ludzi wyruszy8 
ku granicy.

Hiszpanija.
W edług najnowszych wiadomości z Madr)’tu 

pod d. 6. marca, stan oblężenia trwał ciągle i ®,e 
m a być tak długo zniesionym , aż dopóki 
prokuradorów ostatecznie ukonstytuowaną nie bg' 
dzie. W izbie tej zajm ują się ciągle s p r a w d ź 8 

niem  pełnomocnictw ; sądzą , żo rząd bę<b,e 
mógł liczyć na większość 00 do 05 głosów. 
Podczas rozruchów w Madrycie wezwane tam2'8 
wojsko, wróciło do prowincyi R u eu k i, gdzie 0 
becność jego z powodu częstych napadów kaC 
listowskich, bezwątpienia potrzebniejsza będz>e< _

Piszą z M uniessy, głównej kwatery E s p 8^ 
t e r a ,  pod d. 4. m arca: uTylko z najwiębj** 
trudnością sprowadziliśmy tutaj ciężkie dzi8 . ■
które kilkakrotnie były w niebezpieczeństw 
ugrząźuienia w śniegu. Musiano po 1° 
torować drogę, dla ubezpieczenia przejścia 
wym stu ludziom , którzy koniom przy P°cl|_ 
gu artyłeryi pomagali. Zimno nadzwyczaj °*lV0 
Kilku ludzi zmarzło, ale to zapału naszego W0)8, } 
bynajmniej nie zmniejszyło. Wypoczniemy ł*1 jc 
dni dla rozpoczęcia nowych operacyj na 
warownie, położone w pobliżu Kautawiei 1 j, 
re ll i , a później na te ostatnie według "’sze.e 
kich prawideł sztuki wojennej uderzymy, 1 
w idzę, jakie przeszkody zajśćhy mogły , by . 
kowe w końcu tego miesiąca lub w począ11 
następnego w moc naszę się nie dostały.*

Eco dc A ragon  z d. 7go b. m . m ów i 0 "j s 
prawie , którą znany sz e f  karlistowski 
d’E  r o 1 e s na cze le  3500 piechoty i 200 
do górnej Aragonii wykonał. Opanował r
steczka Rascnas i Haladrones a d. 23go

P i r  o z I " ITe' r 6™1 * 8P o I a c J  f  ^werdyję narodowa z Darbastr)
dla onarr -, “ wojskiem pod swemi rozkazam'
Grausu (na Mar,«,lieniu karlislów. I{o,°
liści uderzvl/ T - •I3,enaVarre>* ™ K  
k tórej osiatn* ZBJrŁ ^ lia Potyczka, w skute* 
Wedłue- ;r . si? zuowu do Kalałem"
Nawarze T *  - doniesieii karliści m id i daMj

r  r sc,c s i ? w  p ^ h ó d .taucuzltie donoszą z Perniguan p°
• 6- lnarca : Między jualą‘ kailislońsllą w H*



•alonii, mającą w Berga swoje siedzibę , n ka
nonikiem T r i s t a n y ,  wszczęły się rozterki, 

uuta kazała go uwięzie, ale on n a . czele bandy 
Woje j potrafi sobie wolność zapewnić.8

C a b r  e r  a kazał w Amposta przy ujściu Ebrn, 
powyżej lo r to z y , warownię założyć, przez co 
stał się panem  ujścia tej rzeki.

W ielka  B ry tan ija  i l r la n d y ja .

Na posiedzeniu i z b y  n i ż s z e j  d. 9. m arca, 
.°r J°k n  R u s s e l l  dal niektóre wyjaśnienia o 
°ku sporów pogranicznych ze Stanami Zjedno- 

cęonenu. »W ciągu przeszłego lata8 rzekł m i- 
n'ster »przesłał lord P a l m e r s t o n  rządowi ame- 
r}Kai'isltieinu projekt do zupełnego załatwienia 
Spornej sprawy. Po upływie pewnego czasu rząd 
amerykański nawzajem swój projekt przysłał.
. J ,  Projekt ten tu  nadszedł, p r z y b y l i  właśnie 
'nzenierowie do Anglii, którym polecono powiat,
I fjó ry  Spór się toczy, na m appę przerysować, 
nzenierowie ci zdali sprawę z swej pracy, która 

“i J  Sotową b ęd z ie , wtedy rządowi amerykau- 
sl‘a' e!n a  odpowiedź na jego projekt posłaną zó
rz 'd"3' ■ °SÓ1' -  propozycyjc amerykańskiego
n il  U *»na PostęPowan'e  prezydenta uskarżać się 

e m ożem y; było ono zupełnie w z g lę d e m ,An- 
i należy nam  wszelako po- 

w iir Co n tÓre n rz§dzenia na granicy, by po-
*abezpL°czyć.«0d napad“ WłÓCZ«Cych s i« Zgrai--------r -----;v .

Na posiedzeniu i z b y  w y ż s z e j  d. 10. marca 
PtŁyjęty przez izbę niższą bil o k o r p o r a c y -  
j a c h  i r l a n d z k i c h  po pierwszy raz odczytano,
® lord M e l b o u r n e  ogłosił, ze drugie odczy
tanie w poniedziałek d. 30. marca wniesie. —  
W i z b i e  n i ż s z e j  kanclerz izby skarbowej 
Wniósł mocyję o złożeniu wydziału, mającego 
rozpoznać skutki , wpływające na system pienię
żny kraju przez różne zakłady banków, wyda
jących płatne za okazaniem rewersy bankowe. Na 
mocyję te zezwoliła izba po długich rozprawach, 
do których miedzy innymi także Sir Robert 
T e e l  i p. H u m e  należeli.

Times z dnia 12. b. m . zawiera następujący 
artykuł: »Właśnie nadeszła wiadomość, że g u 
b e r n a t o r  j e n e r a ł  ny  I n d y j ó w  wy  d a ł  w o j- 
f f C h i n o m  i m i e n i e m  r z ą d u  a n g i e l s k i e 
go. Ważna wiadomość ta zawarta jest w depe
szach z Bombaju z d. 31. stycznia, które przez 
okręt Volcano , pod kapitanem  Yolger , do Mar
sylii się dostały. Prywatne wiadomości nasze 
donoszą dalej , że największe przygotowania czy
nione są w portach indyjskich. Lord A u c k 
l a n d  kazał ogłosić, że potrzebuje okrętów m a
jących 40,000 beczek ciężaru , do przewozu woj

ska Jo Chi n,  7. których 14,000 Kalkuta, a  re . 
sztę Madras i Bombaj mają dostarczyć. Za m iej
sce zbierania się wyprawy Kalkutę wymieniają. 
Siedm pułków , stojących w tej prezydencyi, o- 
trzymało rozkaz być gotowymi do odpłynienia, 
a cała wyprawa m a się składać z 16,000 ludzi. 
Przeznaczenie je j nie jest jeszcze w iadom ćm , 
uważają jednak za rzecz do prawdy podobną, 
że zapewne na Kanton lub jaki inny punkt nad
brzeżny ^kierowaną będzie, który przemocą o- 
pauowawszy tak długo wojsko angielskie zatrzy
m a , dopokąd rząd chiński do rozum u przywie
dzionym nie zostanie. —  Ostatnie wiadomości 
z Kantonu są z d. 8. grudnia r. z. Cesarz wy
dał wyrok do gubernatora L i n , mocą którego 
zakazano wszelkiego przywozu towarów angiel
skich. Wszelkie zatem związki handlowe z Chi
nami ustały. —  Amerykanie prowadzą handel 
bez uciążeuia, a okręty ich , jak  zwyczajnie, tak 
wpływają jakoteż odpływają. —  Doniesienia na- 
deszłe do Bombaju z naszych indyjskich posia
dłości , były zaspokajające. Armija nasza w zwy- 
cięzkim pochodzie swoim przez I ła b u ł, zatrzy
m ała się na wiadomość o posuwaniu się Kossy- 
jan  do Chiwy i zostaje w spokojnem posiadaniu 
Ghizuy, I łe la tu , oraz kilku innych zdobytych 
m iejsc Afghanistanu. —  Nowy władzca Lahory 
okazuje dla Anglików przyjacielski sposób m y
ślenia. —  Lord K e a n e ,  zmuszony przez sła
bość złożyć dowództwo wojska naszego w Ka
bulu  , wrócił do Bombaju. W  przejeździć przez 
Lahorę był tak słabym , że nie mógł Królowi 
złożyć uszanowania, na co tenże sam się udał 
do niego , usiadł przy jego łożu i czas długi po 
przyjacielsku z nim  rozmawiał. —  Pułkow nik 
C a m p b e l l ,  nasz były konzul jenerałny w Egip
cie , przybył do Marsylii na pokładzie okrętu
Volcano*

Powyższą wiadomością gazety Times widział się  
p. M ’K i n u o n  na posiedzeniu i z b y  n i ż s z e j  
d. 12. b. m . spowodowanym, zapytać sekretarza 
osad lorda John R u s s e l l ,  azali rząd otrzymał 
wiadomość o wydaniu wojny Chinom przez gu
bernatora jeneralnego Indyjów; na co lord John 
R u s s e l l  odpowiedział, że rząd nie otrzymał 
żadnego urzędowego doniesienia o ak c ie , który 
byłby wydaniu wojny podobnym. Rząd posłał 
tylko rozkazy do gubernatora jeneralnego, by 
wielkie przygotowania poczynił, i z tąd zapewne
owe wieści urosły.

Przeznaczona do Chin wyprawa zajmie naj
przód wyspę Sapatę , czyli Pulo-Sapalę, na brze
gach Kochinchiny, przy ujściu Iłambodszy. Wy
spa ta ,  odległa od Makao o Llizko 900 m il an
gielskich , służyć będzie wyprawie za skład brom  
i prowiantów i stanie się jednem  ogniwem wie-

Cl
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cej w łańcuchu , htórym Anglija kulę ziemską 
opasuje.

P. G u i z o t  .jest pierwszym protestantem , 
który został francuzkim ambasadorem na angiel
skim  dworze.

W dzieńniku Globe czytamy: rKsiążę W e l 
l i n g t o n  chce (jak korespondent dublińskiej 
E vening-Post donosi) usunąć się w końcu tego
rocznych posiedzeń z czynnego życia politycz
nego. Wypadek ten, który między przyjaciółmi 
księcia dosyć powszechnie jest znanym , mocno 
zasmucił przewodzców partyi konserwacyjnej. 
Lekarze księcia oświadczyli, ze ou potrzebuje 
wielkiej i systematycznej spokojności."

F rancy ja .

Na posiedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  dnia 
11. m arca, przyjęto 244 głosami przeciw 6 wnio
sek do ustawy, podług którego ma być 80,000 
ludzi z klasy wieku 1839 pod broń powołanych. 
Pierwsza połowa ma być zaraz , druga zaś póź
niej uchwałą królewską wezwaną. P- F u 1 c h i- 
r o n  znowu przy sposobności tej dotknął tego 
szczegółu, że wielu młodych lu d z i, P ° d  pozo
rem  iż są cudzoziem cam i, od konskrypcyi się 
uchyla.

Wybór komisarzy , którym m a byc polecone 
rozpoznanie przedłożonego przez nowe ministe- 
ryjum  wniosku do ustawy, względem zezwole
nia kredytu dodatkowego na opędzenie t a j n y c h  
w y d a t k ó w ,  nie odbył się dnia 13. b. m ., jak 
było dawniej zapowiedzianym, lecz się dopiero 
d. 14. marca odbędzie. Tym czasem członko
wie dawnej większości d. 13. wieczorem zgro
madzili sio bardzo licznie (było ich według 
Journal des D ebals  195), dla wybrania swych 
kandydatów do komisyi tajnych funduszów. —  
W  liście z Paryża pod d. 13. wieczorem , czy
tam y co następuje.: » Wewnętrzna polityka nasza 
ogranicza się teraz li tylko na namiętnych spo
rach między dzieńnikami nowego ministeryjum 
a partyi 221. Illótnie ich do tego stopnia do
chodzą, ze sobie wzajemnie upadek handlu i 
zarobkowości zarzucają. W czaBie wzburzonych 
namiętności Indu podobna polemika nie byłaby 
bez niebezpieczeństwa; lecz teraz massy na po
lityczne rozprawy są zupełnie obojętne i krzyk 
tylko się na powierzchni ogranicza. Rzecz ta 
wszakże ważniejszą przybrałaby postać, gdyby 
m inisteryjum  T h  i e r s a  upadło w istocie już 
przy pierwszej p ró b ie , to jest przy rozprawach 
o tajnych funduszach i musiało nowemu gabi
netowi placu ustąpić , lub gdyby izbę rozwią
zano. -Mówią naw et, że Król upatrując możność 
nowego przesilenia ministeryjalnego , miał pro
sić marszałka S o u l t ,  by się z odjazdem do

St. Amand wstrzymał. Zresztą tajne funcjsz* 
zapewne już w końcu następnego tygodnia przyj' 
da pod obrady."

Marszałek G e r a r d  rozkazem dziennym ogło- 
s i ł , że powszechne wybory do gwardyi narodo
wej odbędą się d. 23. marca. Wzywa obywa
teli , by się na nie licznie stawili i nie zosta-̂  
wiali głosowania m niejszości, mogącej go uzyc 
do zamiarów, któreby dofcrym obywatelom °b" 
cemi być mogły.

Piszą z Bony pod d; 23. lutego : »Pokój, któ" 
ry według brzmienia raportów urzędowych pa' 
nować ma w prowincyi Konstantynie, jest czczy*0 
pokojem. Były Bej Konstantyny, którego 
dobrotliwie zostawiliśmy w posiadaniu cał^j 
wschodniej prowincyi, stara się połączyć z A b d- 
e l - K a d e r e m  i ściąga znaczne siły zbrojne > 
między któremi znajduje się liczne plem ię Ne" 
menszów’. Jeszcze przed dziesięcią lub dwuna 
stu dniami był karuw unseraj napełniony Raby- 
lami od Beni- Abbeja  (bram żelaznych), którzy 
tam zwykle burnusam i handlują; dzisiaj an ije“ 
dnego nie widać, gdyż zajmujący Fonduk zioi°' 
kowie ich , znani w Konstantynie pod nazW® 
Beni-Abbejów , powiedli ich z soba w góry °a 
świętą wojnę. Wszystko w uadchodzącej wypr8' 
wie spodziewać się każe walk zaciętych. A b <b 
e 1 - Ii a d e r wydał do prawowiernych rożka* 
palenia statków , które chciałyby wywieS; 
zboże z naszych portów, lub je  doń przywieś8 
Zaprowadził Iładego w D ellys, m ieście, gd*,e 
dotąd wolnym był handel, i uie ma w kraju ta' 
kiego miejsca, gdzieby nie było ajentów Emi*'a 
i dohądby się jego listy nie dostały, zachęcają86' 
prawowiernych do świętej wojny. Allanowi®0 
Kabylowie Atlasu, gotujący się do walki, z zapał®01 
odezwy jego przyjmują. Jest nagłą potrzebą 
prowijantować Konstanlynę, bo nie dziwiłoby °a8 
to bynajmniej, gdyby na wiosnę blokowano 10 
miasto i gdyby mu związek z Boną i FltibpP6' 
riłlem  odcięto."

Belgija.
. I z b a  r e p r e z e n t a n t ó w  na posiedzenia®0 

dnia lOgo i l ig o  b. m. skończyła rozprawy p° 
względem pojedynków, przyczero aż do koń®8 
okazywano tego samego ducha pobłażania pfzC" 
sądom , z jaltiego izba przy początku rozpr8^  
wyszła. Ostatnim artykułem  upoważniono naW®_ 
sędziów , w przypadkach , gdzie ani śmierci an* 
ciężkiego zranienia z jednej ni z drugiej strony ° ‘e 
b y ło , zmniejszać karę do sześciu dni vvię®*eo0j? 
i 16. franków zapłaty, a tych, co nie 
broni, tylko jedną z tych kar obłożyć. Ciek8'* 
rzecz , azali senat przystanie na te zmiany > P 
czynione przez drugą izbę w jego pierwotny^ 
projekcie. Co gdy nie nastąpi, wtedy p8Z) łs
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musi do nowego ze strony rządu p ro jek tu : po
trzeba albowiem, ażeby dotychczasowej zupełnej 
bezkarności pojedynków, będącej skutkiem  m il
czenia ustaw o tej ważnej spraw ie, uslawodaw- 
rzetni postanowieniami tamę położono.

D e p e s z a  t e l e g r a f i c z n a  z Iielonii z d. 
46go marca (umieszczona w pismach berliń
skich), donosi z Bruxelli pod dniem  14. wspom- 
nionego m iesiąca: » I z b a  r e p r e z e n t a n t ó w  
po ustawie o pojedynkach przyjęła 42. glosami 
przeciw 38. wnioselt, którym m inisteryjum  na- 
fionionem zostało za postępowauie swoje w spra
nie jenerała V a n  d e r  s m i s s e n  (który po re- 
^olucyi, jeszcze przed obraniem teraźniejszego 
Króla , zrobiwszy spisek celem wyniesienia księ
cia O r  a n  i i na tron belgijski, uciekł był z kra
ju  , za co za-ocznie skazany na utratę wszelkich 
stopni w wojsku, później amnestyją objęty, a te
raz przez ministeryjum znowu do armii, wszakze 
^  stanie nieczynnym , przyjętym został.) M i n i- 
® t e r y j u m  w skutek  lego głosowania izby o- 
świadczyło, że j e s t  z m u s z o n e t n  p o d a ć  
sj f  d o  d y m i s y i . ®

Szwajcaryja.
U i ą g d a l s z y  l i s t u  k o r e s p o n d e n t a  

® u a d  A a r u ,  k r e ś l ą c e g o  s t a n  k a n t o 
n u  A r g a w i i : t-Gwakowny ten postępek spra-
J’1'! , jak już  powyżej nadmieniłem , iż mężow'»e 
będący dotąd na czele opozycyi katolickiej, prze- 
ęknieni z placu walki się u su n ęli, i tym spo- 

fi°bem rząd środki swoje zmierzające do ujarz
mienia kościoła katolickiego przywiódł do skutku. 
Użyto prawa dowolnego nietylko przeciw Rzy
mowi , ale nawet przeciw krajowemu biskupowi 
dyjecezalnemu. Zwierzchność świecka bez przy
zwolenia biskupa rozdawała i odbierała probo- 
*twa, a niektórym gminom nawet zasuspendowa- 
bych księży za parochów narzucała. Klasztory 
°ddano pod uciążliwy zarząd, to jest pod za
rząd gmin i pod pozorem polepszenia ekono
micznych ich stosunków zabroniono im  na nie
ograniczony czas przyjmować do now icyjatu, 
Podczas gdy w tym samym czasie przez samo
wolne nadanie adminislracyi ltosztownćj i sprze- 

a® . ich posiadłości, ekonomiczną zgubę tym in- 
®tytucyjom gotowano. Rząd-zakazał szkoły, które 

sztory te z wielkim pożytkiem dla ubóstwa 
Otrzymywały. Nawet księża Kapucyni , którzy 
. duchowym względzie tak bardzo są czynnymi 
* V  ^U.^U o^uhionym i, doznać m usieli ciężkiej 
i* ' *®j radykalnej władzy państwa. Podobnióż 

apucynom zakazano przyjmować do nowicy- 
u , i wszystkim nowicyjuszom , którzy nie są 

to^ vvatc|*nmi argawskiroi, przystępu do tegoż fcan-
oniono. Jednakże najdotkliwszy cios

katolicko-kościelnemu życiu w Argawii zadało 
ustawodawstwo, pod względem organizacyi szkół, 
które tak dalece od wszelkiego kościelnego 
wpływu wyłączono, i i  rząd , który tylko na pół 
jest protestanckim, razem z podrzędna m u świe
cką władzą, nawet książki do nauki oreligii ka
tolickiej, z wyłączeniem wszelkiej upoważnionej 
kościelnej zwierzchności, przeznacza. — Tym  
sposobem połowa ostatniego lat dziesiątką, była 
dla katolików argawskich chwilą próby, która 
przez wstrzymanie prawa petycyi, jeszcze bar
dziej na nich ciężyła , i tylko slaby promyk na
dziei błyskał im w nadchodzącym 1840 r o ku ,  
w  którym konstylucyję przejrzeć się zabierano. 
Oburzenie, które z końcem roku 1838 i na po
czątku 1839 także w reformowanej części Ar
gawii z powodu ustaw i projektów nadwerężają
cych obyczaje i zwyczaje narodu , np. z powodu 
przymuszonego wykupna czynszów gruntowych, 
wybierania podatków, toku procesów, taryfy iax 
medycynalnych się pojawiło, a którego rząd ina
czej poskromić nie m ógł, jak  tylko przez uchy
lenie kilku podobnych ustaw i projektów, obu
rzenie' to m ówię, systemowi uciemiężania ko
ścioła katolickiego nie mogło jednak położyć 
tamy. Jeszcze w m arcu 1839 wydano rozporzą
dzenie pod względem egzaminowania księży ka
tolickich, przez co rząd stawiał się niejako w m iej
scu biskupa. W tym samym czasie kilku pro
boszczów w powiecie Mury oddano pod dozór 
policyi, nieogłosiwszy nawet powodu, dla czego 
z nimi w ten sposób postąpiono. — Religijny 
rozruch w Zurychu, którem u się także argawska 
katolicka i reformowana ludność z największym 
udziałem przypatrywała, zbliżył się tymczasem 
do rozslrzygnienia. Zamach z dnia 6. września 
wywarł elektryczny, chociaż z początku niewi
doczny skutek na kanton pograniczny. Jasno 
odsłonił się wtedy jego zawiły i chorowity stan 
nawet odleglejszemu dostrzegaczowi. Niezgod
ność stronnictwa radykalnego pojawia się w pis
mach publicznych, i rzecz godna uwagi , iż 
pierwszy popęd do przejrzenia konstytucji wj’- 
szedł z tegoż stronnictwa. Radykalne zgroma
dzenia odbywałj' się w miesiącu październiku i 
listopadzie w Siseln nad brzegami Rcussy. Przed
mioty , nad luórem i się naradzano , były nastę
pujące : tok procesów, rzecznictwo, wolność pro
wadzenia rękodzieł, nowa ustawa pod względem 
odbierania długów, zakładacie gościńców, nako- 
niec dowolne postępowanie niektórych urzędni
ków. Zgromadzenie nad Reussą ustanowiło ko
mitet, klórem n nakazało, domagać się od rządu 
przejrzenia konstytucyi za pomocą rady konsty
tucyjnej. Komitet ten jednakże rozwiązał się 
za wezwaniem rządu , ale rozruch rozniecił sieo ‘ ■*



także pomiędzy ludnością katolicką. W pierwszą 
niedzielę miesiąca listopada odbyło sio w Cuntzen 
zgromadzenie deputowanych wolnego rządu , 
w k tó rem się  nad osiągnieniem lepszych rękojmi 
dla spraw kościoła katolickiego naradzano. Usta
nowiony przez to zgromadzenie komitet odmó
wił posłuszeństwa rządowi nakazującem u, aby 
sie  rozwiązał. Rząd uznał nakoniec za rzecz 
po trzebną, złagodzić cokolwiek swój system , 
jaki pod względem katolickiego kościoła dotych
czas zachowywał. I tak , ju z  dnia 5go listopada 
1839 mała rada doniosła wielkiej radzie, iż za
konnicom  w klasztorach wolno znowu przyjmo
wać nowicyjatki, a dnia 1. stycznia 1840 mała 
rada przywróciła znowu klasztorom prawo zawia
dywania swemi posiadłościami. Nakoniec dla u- 
śmierzenia ile możności burzy i przytłum ienia 
rozruchu radykalnego i katolickiego stronnictwa, 
postanowiła wielka rada pod dniem 14. stycznia 
1840, przejrzeć ltoustytucyję i nakazała miano
wanej z pośród siebie komisyi , złożonej z 22ch 
członków , aby takowa plan do nowej konstytu- 
cyi na następny 15. kwiecień wielkiej radzie 
przedłożyła. (D okończenie nustęipi.’)

Rossyja. 
— Z Petersburga d. 20. lutego. —

Słychać, ze część przeznaczonego do Chiwy 
wojska rossyjskiego wkroczyła do Asternbadu (na 
południowo-wschodniem wybrzeżu morza kaspij
skiego). Bylibyśmy może w tym roku otrzymali 
od niektórych podróżujących pewniejsze wiado
mości o Cbiwie, ale właśnie dowiadujemy się , 
że na wiosnę zeszłego roku kilku cudzoziem
ców, jak głoszą Anglików, na rozkaz Chana udu
szono, chociaż żadnego nie popełnili przewinie
n ia , jak  ty lko , że do Chiwy podróżowali.

W i a d o m o ś c i  z C h i w y .
Jenerał-adjutant P e r o w s k i  donosi pod d. 

30. stycznia, o przybycia oddziału składającego 
wyprawę do forleczki Ak- But ak pod U st-Ju rt. 
W krótce po wyruszeniu z okopów Emby, oddział 
doznał wielkich trudności w marszu z powodu 
silnych mrozów, które przedłużyły się z natę
żoną m ocą, gwałtownych stepowych uraganów, 
a nadewszystko głębokich śniegów, po których 
z trudnością idąc wielbłądy, były wystawione na 
wielkie znużenie. Podług powziętych wiadomo
ści również i większe trudności czekały oddział 
w kilku miejscach na U s t-Ju rt, z powodu śnie
gów, które o podobnej porze są tam  niezwykłe. 
W takich okolicznościach dalszy pochód byłby 
wystawił oddział na stracenie większej części

wielbłądów a z niemi i możności transportowania 
bagażów, i dla tegoto jeneral-adjutant P  e  r  o  W -  

s k i , używając udzielonego mu na taki raz peł* 
nom ocnictwa, postanowił zebrać swój oddział 
pod okopami Emby, gdzie się znajdują jego tna* 
gazyny. Tam  będzie on czekał przyjaźniejszej 
pory dla osiągnienia celu wyprawy. —  Nadzwy' 
czajne trudy w marszu do Ak-Bułak, nie wywarły 
złego wpływu na zdrowie żołnierzy, których staO 
w ogólności jest zaspokajający.—  Od czasu m®' 
znacznej potyczki z oddziałem jezdców chiwid' 
skich , o której było dawniej doniesiono, ni®' 
przyjaciel nigdzie się nie ukazał i nawet słycha® 
o nim  nie było. (T . P.)

W iadom ości handlow e i przem ysłów &
(Z korespondencji prywatnej.J

(*) Lw ów  d. 27. marca  1840. Pełnomocnik 
handlarzy wołowych wiedeńskich H u b e r ,  z® 
pośrednictwem Żydów żuraw ieńskich, zakup1* 
od h r. S t a n i s ł a w a  S k a r b k a  670 wołów ®® 
wagę. Za cetnar ugodzono się po 39 do 41 zr' 
w. w ., według majowej taksy mięsa w Wiedm0 
i 2 %  seonto. Przedajacy m a w przeciągu maJ® 
odstawić te woły w trzech partyjach do Wiedm®' 
na reg le , i odbierze tutaj zadatku 12,000 i*' 
m . k. —  Słychać także, iż kompanija M ® *' 
d r z  y k a z Cieszyna, zakupiła tu  kilka staje® 
wolówona nogach i w drogę je  puściła, i t®**' 
u pp. Z e b r o w s k i e g o  i Piotra K o m a s z l i a(|S 
w Stryjskiem , u p. B a d e n i e g o  w Sam borski^* 
u p. R o d a k  o w a k i e g o  w Stanisławowskiem 
kilku innych. Ceny, po których stanęła ug°“f’ 
nie są nam wiadom e, ale tyle nas doszło, zf  
przedajacy są z zysku za wykarm dość zadowól®**1

W arszaw a. —  Rurs giełdy w a r s z a w s k ie j  
17. marca 1840: Za wexel na 150 zr. do wyp , 
cenią w W iedniu za dwa miesiące żądają *
615 zip .; za dukaty holenderskie od r. 1831 
1836 żądają zł. 19 gr. 1 7 , dają zł. 19 gr. 
za obligi skarb. 1000 zł. bez kuponu żądają z 
1012, dają 1000; za listy zastawne biał<3 n® 
kuponów (wartość kuponu gr. 28 Ye) żądajg 1 ̂  
96 gr. 10 , dają zł. 96 gr. 5 ;  za listy zastał?®^ 
nowe żądają zł. 96 gr. 7, dają zł. 96 gr. 3 * * 
obligacyje cząstkowe z r. 1835 żądają zł- -pp ■ 
dają 50Ó; za certyfikaty banku lit. B. za . 
żądają zł. 186 , dają 185. <[G.P°^ _ ^

T E A T R  P O L S K I .
W poniedziałek (po raz pierwszy): Dwie młode m&a 

dramat w 5 aktach. ___ _

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 13. Rozmaitości.)
Redahtor J, N. K a m i ń s k i . Nakładem Spadkobierców F r  a ń c is  z k a K r a t t e r a .  -Kai.) 

(Drukiem P i o t r a  P i l l c r a  we L w ow ie.) (D o »  ■”
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W  k s i ę  g a r n i a c h
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L W O W IE , ST A N ISŁ A W O W IE  I  TA R N O W IE
d o s t a ć  m o ż n a :

{ Cena to monecie konwencyjnej.j)

M i c h a ł a  W i s  z n i  e w s k i e g o

Historyja literatury polskiej.
Tom. I. 8. maj. Kraków, 1840. Cena 6 Z1R. ~

£wficlltmg i>c© SBttfungSfietfe© ter (Simlf>ef)5r- 
ten łn ten fammtliefjen $żilitarangelegeni)eiten,

rott <y. 3 .  0 d ) u p f .

I. £fceil II. §lbtfcei(tmg. D te STuStuftung bet £ tuppen , SSetpflegung, 
S5equattienmg, SSorfpann.. a i fi. 24 fr-

2>et sBerfoffet bot ^terin biefe' Swcige ber offentO^en s33ern>a(t«ttg ben bi3 jum gegenro&r- 
^!3cn 3ettpunfte in alten ępromnjen erfaffcnen gcfe&richen 53erfd;riften grimbdd; unb ooilftanbig erorter . 
A-OiSfelbe biirfte £3eb’órben unb Socamten um fo mebr ein nullfommencś .tpanbbucb fepn, a(S b,ar_“^er 
oune ^Ib^anblujig be|tef;)t. 53cn ber erjten 2Ibt(;eifung : .ftcnffripjion, Srefrutirung, finb <£^etnpt. a V P* l p  r. 
»« poben. S ie  ubrigen Sd;ede roerben fcf;netl fotgen.

&ie ©runttit0 §r»erfaffnng u. ©nmtt>ud)§fw1)Titng
bon § t a n §  3- ©cf yopf .

.  2  S^eife. © e r erpe a 1 p. 50 f r .  entboit bie Srforberniffe  ju  bem ^tnfuępen um eine © tunb-
b «9 :% nb lung , unb ju r  SSeranlligung; ber jmeitc Sbe il a *2 fl. 4 0  f r .  jebop) boś 6«  *1'

rnOicben ?trten oon gintrogcn. S n  bem bctgefugten 2fnbange finb cUe f in ttru rfe  ju  ©runbbucjjfhtrfunben, 
cfud;en, R3efcf)eiben, rnie cucf> ju  ben ©runbbudtern, n>ie felbe gegenwartig im Sonbe pefu^rt mer en, 

nb befcbatfen feęn fo llen, ju  finbcn. Siefcś- SBerB crfrertet ficf) eineb au»ge^ei4)neten SJeifotteS, ba b o - 
a r rcH mientM r Kd;e6 -5anbbud; fu r  S5cf/órbcn, ©ntnbbup)3beamte unb felbp g}artbeien ift- mer e 

9  S.remptare oerabforgc, u>el9« bie ©runbbucbgoerfaiTung aller $>rm>inien entbalten-.



gwner nwt> bafel&fl: noc& 93rdnumeratton cmgenemnmi ouf fcie 3-ettfc^ttft-

S t  i  c l)  i  *>"
f  itr

Suittjpfle^e, pofitifcfye unb fameraltjitfcfye 2fmt6i?erit>a(tung m ten beut* 
fefoen, t>o^mifc^en tmb aafijifc&eti $rot>m$en M  ofteci:. ^aiferjtaateS,

bon &  3 . ( S d j o p f ,
Sufłi£tor unb ©uter--3nfpector, aitcf> Sftitglieb m etrem  gerebrten ©efellf<baften.

£ ) r i t te r  3 a | W n3 1^ 9  m \ 12  $ e f te n ,
um ben spranumerationSpretó bon 6 fl. 40 fr. ganyaljrig, ttttb 3 fL 20 fr. fyatbjafjrig,

ttńe flitcf) taitcf)

alle f . t. ^pojłdmter fdmmtttc&er 6flcurctcbifcf>en ^rom njen
itm ben ^Prctó bon 7 fl. gan^jabrtg, unb 3 fl. 3 0  Ir. balbjaljrtg bejogett werben faun.

2(uSfu(jrli$e 2(n$etgen ne&ft g n |a lt beS bereit^ crfcfnetmten e r f t c n  £>eftcS fin& 
in atten ^uc^Danblungen gratis $u er^alten.

£ócf)ft intereffanteS ^rac^troecf.
!jm SSeplage oon ©eorge SBejtetmamt in 23raunf<bn>eig crft^eint unb in allen S3ucbbanblungen ifł £U

C o n s t a n t i n o p e l
«  .

unb bte

malerifrfje © egenb  ber f i e b e n  $ i r $ e n  i n  ^ f e t n a f i e ^
. 9i.ad) ber 91atur ge^eidjnet bon T h o m a s  A llom >  

9?ebjl etuer fitr^ett ©efdjidgte Sonfianltitopelg unb prflarnng  ber ®tal)lfltcf)e bon S f e D e t t  335<tlf^' 
Z ap ian  ber brittifrfjett ©efaubtfdjaft $u (ionftaittmopcl. Dtad) bem Snglifdjen bon 3. $ e i t f c t

2)iefe» ^racfUioerE, it6er w el^es fieb alle cngltf^en S3Iatter auf baś SSortbeifbaftepe au0gefprccbc,T' 
erfcf»eint in beutfcfjer Ueberfegung mit ben

■Or i g i na l  ? ©  tafclfticl) en
int 93evTage bes oben ©enamuen-

SebeS ber bemidjen 231atter ftebt al» ryci^reś ^uwlwcrE ba, unb nacb bem einftimmigen Urtbe,|Ł
bet competentefien 3?icbter ifr in biejer 71rć i-eS 0 t a fyl\udj-5 itoeb nic^ty fo ŚSollenbeteś ge(ei|łet n,cl'&c,ł'
9J?it jauberifcf)er ©em alt oerfegen unś biefc (;erriia)en' ©cbilbe in jene parabiejifeben ©egenben, gefc‘cr! 
bureb bte ©efdnge aller geiten unb Sftationen, in jene ©egenben, cnng benfmurbig in ber © ef4>i4>tc Ł(C( 
SOfenfcbbcit, non ben fabelfcaften Seiten be5 2frgona:;tenj’łge3 Iserab bis $u ben £agen ber rbmird;en ' 
f;errfcf)aft, ecu ben Sdmpfen ber Sreutfabrer bi-S 3nr ©cblncbt ren IRararin. .

Kuub in.neaefrer 3 « ń  Wep m biefe Canber mteber bie nngetbeilcefie ?fufmevffamfeit ?lller auf (ify u.tV
mit ś5nrcbt unb Jpoffnurdg folgen mir ben ftd) sor unfevn ?lugett entroicfelnbcn ©reigniffen, bte, 1‘ '
9tiemanb eerl)cb(en £ann, auf bad 'S^idEfat ganj tfuropa’0 bebeutenben (Einflufj â&ert toetben, bie im11' 
fel mogen fallen roie fle tuctlen.

3ebe*3 ^>eft erfebeint mit o i c r  g r o fjet> wr a c^t o o l  1 e n ©  ta  b 1 i?i $  en netit baju geb ^ 1?̂ ! 
Sort in gr- 4 . auf feinjteś engliftbeó fSeltnpapier gebrudt, im deganten Umfcblag $d)i}tet, iU brm 
gen ?jjreife oon 18 © gr. —  1 fl. 8  Er. BJioiiatfidb eine Cteferuttg.


